
Robotnicy PGR 
objęci 

ubezpieczeniem 
rodzinnym

WARSZAWA (PAP). Na 
mocy rozporządzenia Ministra 
Pracy i Opieki Społecznej 
wszyscy pracownicy rolni Pań­
stwowych Gospodarstw Rol­
nych objęci zostali ubezpiecze­
niem rodzinnym.

Państwowe Gospodarstwa | 
Rolne zaplanowały dokonanie 
pierwszej wypłaty zasiłków ro­
dzinnych za kwiecień br. przed 
dniem 1 maja. Wysokość zasił­
ku jest taka sama jak dla in­
nych grup ubezpieczeniowych i 
wynosi: przy zarobku miesięcz­
nym do 13 700 zł za jedno dziec­
ko — 1900 zł, za dwoje dzieci 
—- 4100, za każde następne 
dziecko — 2500 zł. Przy zarob­
ku miesięcznym powyżej 13 700 
zł za pierwsze dziecko ubezpie­
czony otrzyma 1650 zł, za dwoje 
dzieci 3600, zaś za każde na­
stępne 2250 zł.

Ponadto pracownicy rolni ko­
rzystają z przydziałów wypra­
wek niemowlęcych.
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Brygada chodnikowa Jana Fdaka z kopalni „Wieczorek" 
wykonała jako perwsza w przemyśle węglowym zobowią­
zania podjęte w ramach Czynu 1 Majowego. Zobowiązała 
się ona w dniu 1 marca br. do wykonywania 450% nor­
my aż do zakończenia prac przy przebijaniu 240 m dowie- 
rzchni. Dzięki usprawnieniu pracy i podniesieniu wydaj­
ności, brygada ukończyła pracę przy przebijaniu dowie- 
rzchni, od której zależało uruchomienie nowej ściany, wy­
konując 453,35% normy i przyśpieszając termin urucho­
mienia ściany o 53 dni. — Na zdjęciu — Filak w otocze­
niu członków brygady, przedstawicieli partii i rady zakła­

dowej przemawia do mikrofonu. Fot. Ag. II. „API"

Kolejarze Manchesteru 
w obronie pokoju

LONDYN (PAP). Okręgo* i 
wa Rada Związku Zawodowego 
Kolejarzy w Manchesterze, re­
prezentującą 27 tys. członków 
uchwaliła rezolucję, zawierają­
cą żądanie niezwłocznego za­
kazu broni atomowej i znisz­
czenia wszystkich istniejących 
zapasów bomb atomowych. Re­
zolucja, która ma być przesła­
na premierowi Attlee i mini­
strowi Bevinowi, domaga się 
również, aby Anglia, Stany Zje­
dnoczone, Związek Radziecki, 
Francja i Chiny zawarły pakt 
pokoju.

•F szponach
gestapowców litewskich

SOFIA (PAP). Dzienniki 
bułgarskie publikują dokumen­
ty, demaskujące gestapowskie 
praktyki kliki titowskiej.

Dziennik „Rabotniczesko Die- 
ło" w artykule, zatytułowanym 
„Znęcanie się titowców nad 
Bułgarami, Macedończykami i 
innymi uciekinierami z Mace­
donii Egejskiej" pisze m. in.:

W Jugosławii przebywają ty­
siące uciekinierów z Macedonii 
Egejskiej (Grecja). 7 tys. męż­
czyzn i kobiet, starców i dzie­
ci, którzy wpadli w szpony 
UDB skazanych jest na cierpie­
nia nie do opisania. Jedyną 
„winą" tych ludzi, których wła­
dze titowskie traktują jak nie­
wolników, jest to, że pragną 
wrócić do Bułgarii.

Dziennik zamieszcza wstrzą­
sającą relację młodego robotni­
ka — Siwirijewa, któremu uda­
ło się przyjechać do Bułgarii.

„Rabotniczesko Dieło" w 
związku z powyższym pisze:

„Niech wszyscy zapoznają się 
z losem i cierpieniami ucieki­
nierów z Macedonii Egejskiej, 
którzy pragną powrócić do Buł­
garii. Wielu z nich to obywa­
tele bułgarscy którzy posiada­
ją w Bułgarii swe rodziny. 
Niech naród bułgarski udzieli 
im poparcia, niech wyciągnij do 
nich braterską dłoń i niech wy­
bawi ich od męczarni, zadawa­
nych przez katów faszystow­
skich Tito — Rankowicza."

FILM
„Ulica Graniczna" 

w Nowym Jorku 
NOWY JORK (PAP). W 

bieżącym tygodniu jedno z kin 
nowojorskich rozpoczyna wy­
świetlanie filmu polskiego „Uli­
ca Graniczna"; Film opatrzony 
będzie w napisy w języku an­
gielskim.

25 kwietnia delegacja polska 
do ONZ oraz Polskie Biuro In­
formacyjne w Nowym Jorku u- 
rządzają dwa specjalne pokazy 
filmu dla zaproszonych gości.

Dziennik „Daily Compass" 
poświęcił w niedzielę pełną ko­
lumnę fotografiom z „Ulicy 
Granicznej", a tygodnik „Cue’ 
— podający wszystkie wiado­
mości artystyczne, teatralne i 
kinowe — zamieścił o „Ulicy 
Granicznej" bardzo przychylną 
recenzję.

Polski świat nauki solidaryzuje się 

z uchwałami sztokholmskimi

WROCŁAW (PAP). Senat uniwersytetu i poli­
techniki we Wrocławiu solidaryzując się z uchwałami 
III sesji Stałego Komitetu Światowego Kongresu Obroń­
ców Pokoju w Sztokholmie, domaga się:
zakazu użycia broni atomowej, 
jako oręża masowej zagłady, 
ustanowienia ścisłe; kontroli 
międzynarodowej nad wykona­
niem uchwał o zakazie tej bro­
ni oraż uznania za zbrodniarza 
wojennego tego rządu który by 
pierwszy zastosował broń ato­
mową przeciw jakiemukolwiek 
krajowi. „Wiedzę należy oddać

Dziennik „Oteczestwien 
Front" w artykule zatytułowa­
nym „Titowcy siłą zatrzymują 
w Jugosławii tysiące uciekinie­
rów egejskich, którzy pragną 
przesiedlić się do Bułgarii", 
przytacza pismo uciekinierów 
przebywających we wsi Gako- 
wo (Jugosławia).

W piśmie tym uciekinierzy 
apelują o pomoc do rządu buł­
garskiego i opowiadają o bar­
barzyńskich metodach 
jugosłowiańskich.

katów

II rocznica
niezawisłości 

IZRAELA
TEL AVIV^(PAP). Dzień* 

nik „Kol Haam" zamieścił ode* 
zwę KC Izraelskiej Partii Ko* 
munistycznej z okazji II rocz* 
nicy niezawisłości państwa 
Izrael.

W walce o niezawisłość — 
mówi odezwa — ludy Izraela 
przekonały się, że imperialiści 
anglosamerykańscy są naszymi 
najgorszymi wrogami.

Masy ludowe Izraela przekos 
nały się, że Związek Radziecki 
i kraje demokracji ludowej — 
to wierni przyjaciele żydów* 
skiej i arabskiej ludności Pa* 
lestyny. Masy ludowe Izraela 
sprzeciwią się włączeniu tego 
kraju do antyradzieckiego blo* 
ku śródziemnomorskiego. Nie 
poprą one nigdy agresji prze­
ciwko ZSRR. W dniu niezawi* 
słości lud Izraela domaga się 
od rządu, by poparł żądania 
całej miłującej pokój ludzko* 
ści w sprawie zakazu broni 
atomowej.

■Sesja Rady Naczelnej 
FIAPP

WARSZAWA (PAP). W 
dniach 26—30 kwietnia br. od­
będzie się w Pradze sesja Ko­
mitetu Wykonawczego i Rady 
Naczelnej Międzynarodowej 
Federacji b. Więźniów Politycz­
nych (FIAPP).

Miejsce obrad sesji przewi­
dziane było początkowo we 
Florencji. Musiano je jednak 
przenieść do Pragi na skutek 
nieudzielania wiz włoskich 
większości delegatom. 

na usługi pokojowego budow­
nictwa, nie wolno czynić z niej 
narzędzia mordu i zniszczeń" — 
piszą profesorowie w uchwalo­
nej rezolucji.

Uchwałę podpisali:
Rektor Uniwersytetu i Poli­

techniki we Wrocławiu prof. dr 
Stanisław Kulczyński, prorektor 
Uniwersytetu prof. dr Seweryn 
Wysłouch, dyrektor adm. Uni­
wersytetu Seweryn Krassowski, 
dziekan prof. dr Teofil Model- 
ski, dziekan prof. dr Iwo Ja­
worski, prodziekan prof. dr 
Adam Chełmoński, dr Maria 
Burbianka, prodziekan prof. dr 
Jan Noskiewicz. prodziekan 
prof. dr Kazimierz Boratyński, 
prodziekan dr Marian Lutma- 
nowa, prof. dr Bronisław Biliń­
ski, prodziekan prof. dr Leszek 
Ossowski, prof. dr Jerzy Falen- 
ciak, dr 'Władysław Kawka, 
dziekan prof. dr Antoni Bant, 
prodziekan prof. dr Edward 
Marczewski, prorektor Politech­
niki prof. inż. Dionizy Smoleń­
ski, dziekan wydz. mech. prof. 
dr inż. M. Sąsiadek, prodziekan 
wydz. mech. prof. inż. T. Wrób­
lewski. dziekan wydz. architek­
tury prof. inż. T. Broniewski, 
prodziekan wydz. inżynierii 
prof. inż. J. Kożuchowski, pro­
dziekan wydz. architektury 
prof. inż. Afrydecki, prof. dr 
A. Jellonek, prodziekan wydz, 
elektrycy, prof. dr inż. Z. Szpar- 
kowski, dyr. oddziału chemii 
technicznej prof. dr E. Kuczyń-

Nowy transport 
repatriantów 
z Francy

GENEWA (PAP). Jak do­
noszą z Paryża, do Polski wy­
jechał transport 102 repatrian­
tów, wśród których są górnicy 
z północnej Francji z rodzinami 
oraz wielu robotników polskich 
z okręgu paryskiego.

1 Maja w Poznaniu
Ostatnie przygotowania 
do obchodu Święta Pracy

Tegoroczny obchód Święta 
Pracy stanie się wspaniałą ma* 
nifestacją polskich mas pra* 
cujących na rzecz międzynairo* 
dowej solidarności klasy robot* 
niczej i walki o trwały pokój. 
Masy pracujące Poznania w 
spontanicznie podejmowanych 
pracach przygotowują sćę do 
uroczystości. W Poznaniu uro* 
czystości pierwszego maja bę* 
dą miały nieco inny przebieg 
aniżeli w roku ubiegłym.

Zamiast wiecu na placu Wol* 
ności, odbędzie się już w 
przeddzień Święta Pracy tj. 30 
bm. uroczysta akademia.

W dniu 1 maja zbiórka po* 
szczególnych organizacji, robot* 
ników fabryk, zakładów pracy 
i dz:elnic miasta odhędzfa tlą 

ski, prodziekan wydz. mat-fi- 
zyczno-chemicznego prof. dr E. 
Marczewski, prof. inż. E. Zip- 
ser, prodziekan wydz. lotnicze­
go prof. inż. T. Lewicki, dr inż. 
W. Gorzelany, inż. T. Waszkie­
wicz, dziekan wydz. lotniczego 
prof. J. Teisseyre, dziekan wydz. 
inżynierii prof. dr inż. W. Ma­
mak.

LUBLIN (PAP). Na ma­
sowym zebraniu profeso- 
sów, asystentów oraz mło­
dzieży akademickiej Uniwer­
sytetu Marii Curie-Skłodow- 
skiej w Lublinie powołano 
do życia uczelniany komi­
tet obrońców pokoju, w 
skład którego, poza prorek­
torem i profesorami, weszli 
również studenci uniwersy­
tetu.

Nowowyłoniony komitet roz­
począł akcję zbierania podpi­
sów pod apel sztokholmski.

Pierwsi podpisy złożyli: pro­
rektor UMCS prof. dr Józef 
Parnas, prof. dr Motyka, prof, 
dr Bielecki, prof. dr Trawrński, 
prof. dr Klepaczko, prof. dr 
Turnau-Morawska, prof. dr Sło­
wikowska oraz znany działacz 
katolicki, członek głównego za­
rządu „Caritas", prof. dr Leon 
Halban.

Podwoimy nasz potencjał hutniczy 
dzięki wydatnej pomocy ZSRR

i
WARSZAWA (PAP). Olbrzymi rozwój gospodarki naro­

dowej w planie 6-letnim wymaga znacznego zwiększenia po­
tencjału produkcyjnego przemysłu hutniczego.

W związku z tym koniecznością stała się budowa nowej hu* 
ty o dużej zdolności produkcyjnej.

Polska nie była w stanie własnymi siłami dokonać tak po­
tężnych inwestycji. W tej sytuacji przyszedł nam z braterską 
pomocą Związek Radziecki, który dostarczy nam urządzeń 
produkcyjnych i przemysłowych nowej huty wraz z kompletną 
dokumentacją techniczną dla jej budowy. w

rozbudowa istniejących hut, w 
wyniku której produkcja ule­
gnie podwojeniu.

Niezależnie od tego prowa­
dzone są w okolicach Krakowa 
prace wstępne nad budową tzw. 
nowej huty, która otrzyma u- 
rządzenia produkcyjne ze Zw. 
Radzieckiego. Pod koniec 6*1e- 
cła przewiduje się rozpoczęcie 
budowy innych potężnych hut. 
Zdolność produkcyjna nowej 
huty znacznie przewyższy na­
szą produkcję przedwojenną i 
w podstawowych produktach 
będzie bliska^ łącznej zdolności 
produkcyjnej całego obecnego 
polskiego hutnictwa żelaza.

Nowa huta — dzięki radziec­
kim urządzeniom — będzie no­
woczesnym obiektem przemy­
słowym, budowanym z uwzglę­
dnieniem najnowszych zdoby­
czy przodującej techniki ZSRR 
i z wykorzystaniem całego po­
stępu, jaki dokonał się do chwi­
li obecnej na odcinku metalur­
gii.

Pod względem nowoczesno­
ści i poziomu technicznego, 
nie będzie ona ustępować naj 
bardziej przodującym zakła-1 
dom metalurgicznym na świę­
cie.
Obok nowej huty powstanie 

wielkie socjalistyczne, obliczo­
ne w przyszłości na 100 000 
mieszkańców miasto robotnicze 
o nowoczesnej architekturze 
Będzie to pierwsze od nowa 
zbudowane robotnicze miasto w 
Polsce Ludowej.

Potrzeba budowy nowej wiel­
kiej huty spowodowana jest w 
dużym stopniu koniecznością 
nadrobienia opóźnienia rozwo­
jowego przedwojennego zacofa­
nego hutnictwa polskiego.

W wyniku rozbudowy i re­
konstrukcji polskiego hutni­
ctwa uzyskaliśmy w 1949 r. 
zwiększenie produkcji stali w 
stosunku do okresu przedwo­
jennego o ponad 60 proc. W 
planie 6-letnim, nastąpi potężna

w różnych godzinach i w róż* 
nych z góry oznaczonych punk* 
tach. Jest to poważnym uspraw­
nieniem przebiegu pochodu na 
ulicach Poznania. Wzdłuż ca* 
łej trasy pochodu czynne będą 
sklepy spółdzielcze i państwo* 
we oraz ruchome kioski żyw* 
nościowe.

Pochód otworzy imponująca 
parada sportowa, a zakończy 
kolumna pojazdów mecharwcz* 
nych z wykresami ilustrujący* 
mi osiągnięcia produkcyjne. 
Wspaniałym uzupełnieniem po* 
chodu będzie defilada obroń* 
ców granic polskich i pokoju 
— Wojska Polskiego.

Nad porządkiem całości cb* 
chodu czuwać będzie Milicja 
Pierwszomajowa.

do włókniarek polskich
ŁÓDŹ (PAP). W związku ze 

zbliżającym się świętem bmaja, 
dniem solidarności mas pracuś 
jących całego świata, włókniar* 
kf łódzkie otrzymały liczne li­
sty od kobiet zatrudnionych w 
tej gałęzi przemysłu w innych 
krajach.

Prządki, tkaczki i robotnice 
wykończalni zakładów przemy* 
słu bawełnianego w Brnie piszą 
do robotnic Państwowych Za* 
kładów Przemysłu Bawełniane­
go nr 4 w Łodzi:

„Drogie towarzyszki pracy, 
Włókniarki łódzkie!

My, robotnice Państwowych 
Zakładów Przemysłu Bawełnia­
nego w Brnie, przesyłamy Wam 
wiele pozdrowień i życzeń po­
wodzenia w Waszej owocnej 
pracy. Z radością obserwujemy 
Wasze zdobycze w dziedzinie 
budownictwa socjalistycznego i 
staramy się nie pozostawać w 
tyle za Wami, gdyż i my — po­
dobnie jak Wy — w oparciu o 
Związek Radzecki, budujemy u 
nas socjalizm".

W tych dniach do Zarządu 
Głównegio Zw. Zaw. Włókniarzy 
nadeszła odpowiedź na list, jaki 
włókniarki łódzkie wysłały do 

Uchwała CRZZ 
w sprawie

3 i 9 maja
WARSZAWA (PAP). Sekre- 

tariat CRZZ podjął następującą 
uchwałę:

Biorąc pod uwagę wielkie i 
odpowiedzialne zadania, stoją­
ce przed masami pracującymi 
kraju w roku bieżącym, pierw* 
6zym roku planu 6*letniego, 6e* 
kretariat Centralnej Rady 
Związków Zawodowych stwier* 
dza konieczność wytężenia 
wszystkich sił oraz najpełniej* 
szego wykorzystania czasu pra* 
cy dla, realizacji tego planu.

Zgodnie z postawą zorganizo* 
wanej w związkach zawodo* 
wych, klasy robotniczej, sekre* 
tariat CRZZ zwraca 6ię do rzą* 
du o wydanie zarządzenia, aby 
wzorem lat ubiegłych, w dniach 
3 i 9 maja br. odbywała się 
normalna praca we wszystkich

Na dużej przestrzeni budowv zakładach przemysłowych i In* 
zespołu nowej huty zastosowa- • stytucjach.

walczących o swe wyzwolenie 
kobiet faszystowskiej Hiszpa­
nii. W liście czytamy m. in.:

„Dziękujemy Wam za miłe 
słowa i zawiadamiamy, że listy 
Wasze przekazałyśmy związko* 
wi kobiet antyfaszystowskich. 
Wzruszające wyrazy solidarno* 
ści dotarły do kobiet hlszpań* 
skich, dodając im otuchy w 
walce, prowadzonej przeciw 
krwawym rządom Franco".

Ludność Bardem
broni ftokojn

GENEWA (PAP). Z Paryża 
donoszą:

Ludność Bordeaux zatrzymała 
na dworcu pociąg, przewożący 
samochody ciężarowe typu 
„Dodge”, przeznaczone dla 
wojsk francusk ch w Vietnamie. 
Dwa samochody ciężarowe zo* 
stały zrzucone z wagonu i u* 
szkodzone. Pozostałe samocho* 
dy zatrzymała ludność miasta 
na dworcu, uniemożliwiając 
dalszy ich transport.

ne zostaną najnowocześniejsze 
metody budownictwa. Powsta­
ną dodatkowe *fabrykl i za­
kłady.

W ciągu kilku lat, pod koniec 
planu 6-letniego, na terenach 
podkrakowskich wsi, wyrośnie 
olbrzymi kombinat i rzemysło- 
wy i nowoczesne miasto —■ wi­
dome, potężne symbole socjali­
stycznego budownictwa I roz­
woju Polski Ludowej, czołowy 
obiekt planu budowy funda­
mentów socjalizmu w Polsce.

Budowa nowej huty wyko’ 
na na zostanie rękami wielu ty­
sięcy polskich robotników, 
techników i inżynierów. Jej 
produkcja służyć będzie dalsze} 
pokojowej rozbudowie kraju.



Walka o trwały pokój i postęp
hasłem Międzynarodowego Zw. Studentów

Otwarcie Sesji JComitetu Wykonawczego 1MZS
MOSKWA (PAP). Dnia 24 bm .rozpoczęły się w Moskwie ob­

rady Komitetu wykonawczego Międzynarodowego Związku 
Studentów z udziałem przedsta wicieli organizacji studenckich 
Związku Radzieckiego, Chin, P olski. Czechosłowacji, Bułgarii, 
Węgier, Anglii Włoch, USA, A ustralii, Indii, Vietnamu i in­
nych krajów.

Otwarcia sesji dokonał prze- 
wodirczący międzynarodowego 
Związku Studentów Józef Groh­
man, witając uczestników sesji, 
zebranych w stolicy Związku 
Radzieckiego, który przewodzi 
w walce o pokój na całym 
świecie i jest rzecznikiem przy­
jaźni i współpracy między na­
rodami. Mówca podziękował 
przedstawicielom studentów i 
młodzieży radzieckiej a za ich 
pośrednictwem całemu narodo­
wi radzieckiemu za serdeczne 
przyjęcie i niezwykłą gościn­
ność z jaką uczestnicy sesji 
spotkali się w Związku Radziec­
kim.

W imieniu antyfaszystow­
skiego komitetu młodzieży ra­
dzieckiej, uczestników sesji po­
witał przewodniczący komitetu 
— Wiaczesław Koczemasow.

Przemówienia powitalne wy­
głosili również wiceminister 
wyższego szkolnictwa ZSRR — 
Aleksander Samarin oraz prze­
wodniczący radzieckiego komi­
tetu obrony pokoju, pisarz Mi­
kołaj Tichonow.

Witając w imieniu radziec­
kiego komitetu obrony pokoju

Komunistycznej Partii Belgii

polityki

w nową 
ostatnim

BRUKSELA (PAP). W 
związku z przeciągającym się 
kryzysem rządowym, spowocto* 
wanym przez problem powrotu 
b. króla Leopolda III na tron 
— Biuro Polityczne Komuni* 
stycznej Partii Belgii, opubliko* 
wało komunikat, w którym 
stwierdza, że tzw. „sprawa kró« 
lewska" stanowi dominujący 
problem wewnętrznej 
Belgii.

Problem ten wszedł 
fazę, albowiem po 
orędziu b. króla widoczna jest 
tendencja partii chrześcijańsko* 
demokratycznej, liberalnej i so* 
cjalistycznej dojścia do porożu* 
mienia tj. wyrażenia zgody na 
powrót Leopolda III.

Jest to wynik nacisku impe* 
realistów amerykańskich, któ* 
rzy za wszelką cenę pragną u* 
niknąć rozłamu w łonie swych 
agentów w Belgii. Biuro Poli* 
tyczne demaskuje haniebną ka* 
pitulację przywódców partii so* 
cjalistycznej oyaz powszechnej 
federacji belgijskich związków 
zawodowych. Biuro Polityczne 
wzywa lud pracujący Belgii do 
bezkompromisowej walki prze* 
ciwko powrotowi Leopolda III 
na tron.

W opublikowanym przez sce* 
bie komunikacie Biuro Poli* 
tyczne Komunistycznej Partii 
Belgii stwierdza powagę sytua* 
cji międzynarodowej w związ*

Idiewuecka
delegacja handlowa 

przybyła do Warszawy 
WARSZAWA (PAP). — 

W dniu 24 bm. przybyła do 
Warszawy delegacja handlowa 
Niemieckiej Republiki Demo* 
kratycznej pod przewodnie* 
lwem ministra handlu zagra* 
n: czego p. Georga Handke.

Delegację witali na dworcu: 
minister handlu zagranicznego 
inż. Tadeusz Gede, wyżsi u« 
rzędnicy Ministerstwa Handlu 
Zagranicznego i Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych oraz 
członkowie niemieckiej misji 
dyplomatycznej w Warszawie.

o ludności Chin
PEKIN (PAP). Wychędzący 

w Szanghaju dziennik „Czefan* 
dzibao‘‘ donosi, że według 
ostatnich danych ludność Chin 
wynosi 483.687-862 
Ludność wiejska 
396.978.491 osób.
STRONA 2 

osoby, 
wynosi
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uczestników sesji oraz stwier­
dzając, że Międzynarodowy 
Związek Studentów wchodzi w 
skład wielomilionowego frontu 
bojowników o pokój przeciwko 
podżegaczom wojennym, Ticho­
now oświadczył: „słowa i czy­
ny młodzieży — młodych bo­
jowników o pokój i demokra­
cję — są wspaniałym przykła­
dem naszej jedności, naszej 
niezłomnej woli osiągnięcia

Włókniarze i odzieżowcy całego świata 
w szeregach obrońców pokofu 
Apel Sekretariatu Międzynarodowego Zrzeszenia

WARSZAWA (PAP), Z okazji zbliżającego się święta 
klasy robotniczej, sekretariat Międzynarodowego Zrzeszenia 
Zw. Zaw. Prac. Przem. Włókienniczego t Odzieżowego (depar­
tament SFZZ) którego siedzibą jest Warszawa, wystosował 
apel do wszystkich włókniarzy i odzieżowców.

W apelu czytamy m. In.: „1 
maja włókniarze i odzieżowcy 
wę wszystkich krajach, gdzie 
istnieje wyzysk kapitalistyczny, 

ku z planami, grup Imperial!* 
stycznych, obliczonymi na przy* 
gotowania do wojny. W związku 
z powyższym obrona pokoju 
stanowi dziś, bardziej niż kie* 
dykolwiek, najważniejsze za* 
danie, któremu należy podpo­
rządkować wszystkie inne za* 
dania.

Biuro Polityczne aprobuje v« 
chwały, powzięte w Sztokhol­
mie przez sesję Stałego Komi« 
tetu Światowego Kongresu O= 
brońców Pokoju 4 wzywa 
wszystkich członków partii, 
wszystkich sympatyków, wszy* 
stkich przyjaciół pokoju, aby 
prowadzili na szeroką skalę 
akcję zbierania podpisów pod 
apel sztokholmski i we wszeh 
kich możliwych formach pro* 
wadzili walkę o pokój.

Dwa dni, które zmobilizowały górnictwo
(Korespondencja, -własna, % Iiatowic)

Ubiegły tydzień pizeszedł dla 
górników pod znakiem przeglą­
du własnych sił i osiągnięć w 
przeddzień pierwszego maja. 
Punktem kulminacyjnym tej sa­
mokontroli robotniczej były 
dwa dni, w diągu^tórych wszy­
stkie zakłady przemysłu węgło­
wego, jak jeden mąż, odbyły 
na terenie całego Śląska nara­
dy 1 masówki.

Inicjatywę dał związek gór­
ników. Sprawne Jej wykonanie 
było dowodem, że między za­
rządami i aktywem dołowym 
istnieje mocna więź, że krótka 
ieist droga między „górą" i „do­
łem". Ta sprężystość organiza­
cyjna oraz kontakt władz zwią­
zkowych z masą, pomoc, jakiej 
władze związku górników u- 
dzielają terenowi, tłumaczy w 
dużym stopniu fakt, że współza­
wodnictwo w górnictwie przo­
duje w stosunku do innych 
dziedzin przemysłu.

Niektóre kopalnie, jak np. ko­
palnia im. Stalina w Sosnowcu, 
odbyły wcześniej, z własnej 
inicjatywy, miesówki, poświę­
cone współzawodnictwu pierw­
szomajowemu oraz walce o dy­
scyplinę pracy. Celem tych ma­
sówek była mobilizacja załóg 
do kontroli własnych zobowią­
zań oraz do jeszcze większych 
postępów o socjalistycznej dy­
scyplinie pracy, uchwałom ej 
przez sejm.

Proste, jasne i zwięzłe słowa 
górników tłumaczyły w sposób 
niewątpliwy i wyraźny znacze­
nie poszczególnych przepisów, 
nawołując równocześnie do 
zwiększenia poczucia odpowie- 
dizialności -ze strony tredców za­
kładowych, mężów zaufania 1 
dozoru — ze strony czynników, 
odpowiedzialnych za walkę z 
bumelanctwem. Po przemówię- 

szczytnego celu, jakim jest 
zwycięstwo pokoju nad siłami 
grożącymi ludzkości nową rze­
zią". .

Zwracając się do uczestników 
sesji, Tichonow oświadczył: 
„zebraliśmy się dzisiaj w sto­
licy naszej wielkiej Ojczyzny — 
w Moskwie, gdzie otacza was 
panorama pokojowego budow­
nictwa, gdzie otaczają was lu­
dzie radzieccy, którzy z wiel­
kim wodzem narodów — pierw­
szym chorążym pokoju — Józe­
fem Stalinem na czele byli, są 
i będą najbardziej zahartowa­
nymi i zdecydowanymi bojow­
nikami o sprawę pokoju.

prześladowania, ucisk politycz­
ny i kolonialny, manifestować 
będą przeciw zbrojeniom, prze­
ciwko przynoszącemu głód 1 
nędzę planowi Marshalla, prze, 
ciwko dyskryminacji w różnych 
postaciach, przeciwko blokom 
agresywnym i paktom wojen, 
nym, skierowanym przeciwko 
Związkowi Radzieckiemu i kra­
jom* demokracji ludowej. Włó­
kniarze i odzieżowcy wysuną 
żądania pełnego zatrudnienia 
bezrobotnych, równej płacy za 
równą pracę dla kobiet i mło­
dzieży, opieki naid matką j dzie­
ckiem, żądania pracy i chleba, 
bezpłatnej nauki, wolności I 
demokracji.

Przykładem I natchnieniem 
dla walczących robotników 
państw kapitalistycznych, będą 
zwycięstwa ludu pracującego 
kraju socjalizmu ZSRR J krajów 
demokracji ludowej, które pod 
wodzą proletariatu budują 
sprawiedliwy ustrój społeczny 
— socjalizm.

Apel podkreśla, że dziś już 
klasa robotnicza nie zadowala 
się tylko żądaniami ekonomicz­
nymi. W momencie, gdy wzma­
gają się próby faszyzicji ustrc 
jów państw kapitalistycznych — 

ważnym

niach na niektórych kopalni1'ch 
padały pytania, świadczące o 
tym, że wyjaśnienie ustawy by­
ło potrzebne i pożyteczne.

Ogromna frekwencja i entu- 
zj'aam załóg świadczyły, że 
przedmajowa mobilizacja speł­
niła zadanie: wezwała klasę ro­
botniczą do żywszej 
plan w przededniu 
pracy.

Drugim, nie mniej 
zadaniem dnia było odbycie po 
masówkach specjalnych narad 
wytwórczych, których porządek 
dzienny wypełniły trzy zagad­
nienia: walka 2 absencją, kon­
trolą i wnioski z wykonania zo­
bowiązań pierwszomajowych 1 
zobowiązań długofalowych.

Omawia jąc metody walk 1 z bu- 
melanatwem, rozważano* szcze­
gółowo przyczyny absencji na 
poszczególnych bddziałach i 
przodkach oraz metody Walki 
z nimi, były wypadki, kiedy żo­
ny łazików, wezwane przez ra­
dę, prosiły, plącząc, o ukaranie 
mężów, którzy przepijają zaro­
bek.

Tak np. w kopalni „Wieczo­
rek" przewodniczący komisji 
do walki z absencją przestrze­
gał przed skuitkami zbytniej po­
błażliwości i ulegania prośbom. 
Poparł to swym własnym do­
świadczeniem: kiedy darował 
jednemu bumelantowi 3 opusz. 
czone dniówki, wskutek czego 
ten otrzymał premie W dwie 
godziny później ujrzał go leżą­
cego w rynsztoku. Niewiele z 
tei premii zobaczyła rodzina... 
gdyby natomiast posltąpił suro­
wiej. byłoby to lepiej i dla ro­
botnika i dla jego rodziny.

W kopalni „Siemianowice" 
mężowie zaufania i sztygarzy 
skarżyli się na brak dyscypli­
ny oraz zaniedbywanie pracy,

walki o
święta

Radziecki Komitet obrony Po- 
koju — powiedział w zakończe­
niu Tichonow — wita sesję Ko­
mitetu Wykonawczego Między­
narodowego Związku Studen­
tów i żywi niezłomną nadzieję, 
iż uchwały sesji przyczynią się 
do nowych sukcesów walki o 
pokój, do talszego rozszerze­
nia się tej walki na całym 
świecie. Sprawa pokoju musi 
zwyciężyć — i zwycięży.

Referat o zadaniach Między­
narodowego Związku Studen­
tów w walce o pokój wygłosił 
przewodniczący Międzynarodo­
wego Związku Studentów Jó­
zef Grohman, 

czytamy w apelu — walka kla­
sy robotniczej 1 postulaty eko­
nomiczne łączą się z walką 
przeciwko represjom policyj­
nym, wymierzonym w wolność 
związków zawodowych i prze­
ciwko planom podżegaczy wo­
jennych.

Apel kończy się wezwań em 
do włókniarzy i odzieżowców 
wszystkich krajów, aby łączyli 
sie w walce o chleb i pv>cę 
oraz w walce o pokój i demo­
krację.

Strajk Merów
Antwerpii

BRUKSELA (PAP). Do* 
kerzy Antwerpii zastrajkowali 
na znak protestu przeciwko 
skierowaniu broni amerykań* 
skiej do portów belgijskich 
oraz przeciwko projektom, ma* 
jącym na celu przeforsowanie 
powrotu b. króla Leopolda III 
na tron. Ponadto strajkujący 
wysunęli szereg postulatów e* 
konomicznych.

Przeciwko strajkującym skie* 
rowano znaczne siły policyjne. 
Między robotnikami i policją 
doszło do ostrych starć. Szereg 
osób jest rannych, a wśród nich 
deputowany parlamentu Van 
den Branden.

rozpowszcdhnia^ce się wśród 
absolwentów SPP stanowią­
cych duży procent załogi. Rów­
nocześnie wskazano na to„ że 
rada zakładowa uczyniła, nie 
wiele w kierunku zaopiekowa­
nia się tą młodzieżą i wyzna­
czenia jej energicznych kierow­
ników, którzy by cieszyli się 
autorytetem.

Niejednokrotnie podnosiły się 
głosy za uprawnieniem lekarzy 
zakładowych, do udzielania 
zwolnień chorobowych, co po­
zwoli zwiększyć kontrolę zwol­
nień, a przede wszystkim sta­
nowić będzie ułatwienie dla i- 
stotnie chorych, którzy nie bę­
dą musieli stać w ogonkach.

Analiza zarobków górniczych 
wykazała, że każdy uczciwy 
górnik traci po kilka tys. zł na 
premii z winy bumelantów (za­
leżnie od procentu absencji). 
Tak np. w kopalni „Wieczo­
rek" strata ta wynosi ok. 3—4 
■tys. na człowieka, a na „Kleo­
fasie" czy „Makoszowym" — 
ok. 6—9 tys.

Mężowie zaufania zobowiąza­
li się masowo do osobistego, 
czynnego udziału w walce o 
dyscyplinę pracy.

Drugi punkt obrad — analiza 
zobowiązań pierwszomajowych 
— wykazał, że większość ko­
palń wypełnia je z nadwyżką. 
Badając dokładnie wykonanie 
zobowiązań wszystkich zespo­
łów, brygad i oddziałów, po­
święcono na zebraniach wiele 
uwagi słabym odcinkom. Oka­
zało się, że w wielu wypadkach 
przysyłanie na takie odcinki 
przodujących brygadzistów, u- 
suwa rzekomo „obiektywne" 
trudności.

Wyrazem szlachetnej, kole­
żeńskiej solidarności i woli go, 
dnego uczczenia 1 maja, były

We wtorek sir Stafford Cripps przedstawił Izbie Gmin 
preliminarz budżetowy na bieżący rok gospodarczy. W śro­
dę póloficjalny organ torysów „Daily Telegraph" pospiesz* 
nie zapewnił, że traktuje nowy budżet jako „neutralny" 
z punktu widzenia politycznego i że konserwatyści nie wy® 
korzystają debaty budżetowej do rozgrywki z rządem. Jesz* 
cze raz okazało się, że „socjalistycznemu" gabinetowi bry» 
tyjskiemu bez większego trudu przychodni znalezienie piat* 
formy względnego porozumienia ze stronnictwem Churchill 
la i że daleko trudniej jest leaderom Labour Party spełnić 
postulaty mas pracujących, niż uzyskać neutralną przychyl* 
ność torysów.

Jest to całkowicie zrozumiałe, jeśli zważyć, że Cripps 
wniósł tylko nowe poprawki do starych wytycznych Labour 
Party w dziedzinie gospodarczej. W swym expose minister 
skarbu nie bardzo silił się na optymizm. Byłoby to zresztą 
nie na miejscu po stwierdzeniu, że aczkolwiek stan rezerw 
dolarowych chwilowo poprawił się, to stanowi nie więcej, 
niż 1/5 stanu przedwojennego i że groźba krachu finansom 
wego nie minęła. W szeregu cyfr, wymienionych przez 
Crippsa, uderza liczba 9 milionów funtów, przewidywana 
jako ogólny deficyt budżetowy.

Nadto Cripps nie taił, że ostatnie ożywienie eksportu nosi 
wszelkie znamiona zjawiska przejściowego, że „zyski z eks* 
portu są niepewne i nie dające się przewidzieć".

W poszukiwaniu nowych dróg „socjalista" Cripps nie 
wpadł jednak na pomysł naruszenia przywilejów wielkich 
magnatów City (przypomnijmy, że w Anglii, rządzonej od 
5 lat przez Labour Party, 80 procent kapitału znajduje się 
w rękach prywatnych); nie nasunęła mu się też myśl roz» 
winięcia stosunków handlowych z państwami Europy śród* 
kowej 1 wschodniej, od których oddziela W. Brytanię 
marshallowska żelazna kurtyna.

Tymczasem rząd rozpoczyna swą „oszczędnościową" po» 
litylcę od zwiększenia wydatków wojskowych o 21 milio* 
nów funtów szt. Tak więc W. Brytania, krążąc na krawędzi 
bankructwa, ma przeznaczyć wg ofiacjalnych danych M 
swego budżetu na zbrojenia.

A oto inne dobrodziejstwa budżetu Crippsa. Wbrew po« 
wszechnym nadziejom nie nastąpi obniżka podatków od ar* 
tykułów konsumcyjnych, nie potanieje również piwo i pa* 
pierosy — uchylona zato została możliwość zwiększenia 
rządowych subwencji żywnościowych w razie wzrostu cen.

Preliminarz przewiduje dalej podniesienie cen benzyny 
i nowy podatek w wysokości 33 proc, od zakupu samocho* 
dów. ciężarowych, co musi wywołać podwyżkę kosztów 
przejazdu. Jednocześnie budżet zapowiada obniżkę podat* 
ku od zakupu aut osobowych z 67 proc, ceny do 33 proc.

By nie pominąć jednak specjalnych tendencji min. Cripp* 
sa, należy nadmienić, że przewiduje on redukcję podatku 
dochodowego dla niższych grup uposażeniowych. Projekt 
jest jednak tak opracowany, iż nawet konserwatysta Butler 
stwierdził w Izbie Gmin, że „najgorzej uposażone warstwy 
ludności w ogóle nie odczują zapowiedzianych przez mini* 
stra skarbu odciążeń",

Nic więc dziwnego, że podczas, gdy konserwatyści oce= 
niają nowy budżet jako „neutralny" — masy pracujące W. 
Brytanii wyrażają coraz energiczniej swoje niezadowolenie, 

efbe

Rezolucja Krajowej Konferencji

Albańskiej Partii Pracy
TIRANA (PAP). Prasa o- 

głosiła rezolucję uchwaloną na 
niedawno odbytej II Krajowej 
Konferencji Albańskiej Partii 
Pracy,

Pierwsza część rezolucji za­
wierająca ocenę międzynaro­
dowej i wewnętrznej sytuac i 
Albanii, podkreśla dalszy

liczne wystąpienia sztygarów 
przodujących oddziałów, którzy 
podejmowali dodatkowe zobo­
wiązania, aby „poratować" nad­
wyżką oddziały, które znalazły 
się w trudnościach geologicz­
nych. M

Zestawienie cyfr, osńąganych 
przez poszczególne zmiany, 
pracujące na tym samym odcin­
ku — a więc w tych samych 
warunkach, pozwoliły na cieką, 
we obserwacje. Wynika z nich, 
że często jedna zmiana prze­
ściga drugą o kilkadziesiąt pro­
cent, należało by więc stoso­
wać ściślejsze porozumienie i 
międzyzmianową wymianę do­
świadczeń,

W niektórych kopalniach 
(nawet tak dobrych, jak kopal­
na „Wieczorek") dało się zau­
ważyć pewne zaniedbane 
współzawodnictwa ind^widual. 
nego.

Słuszne jest wprawdzie, że 
wczorajsi rekordziści zostali 
brygadzistami, lub nawet poszli 
wyżej, lecz na ich miejsce po­
winni przyjść nowi, nauczeni 
ich wskazówkami. Forma zespo. 
łowa powinna rozwijać się rów­
nocześnie z indywidualną. Za­
leży to w dużym stopniu od 
organizacji współzawodnictwa 
i pracy komitetu. Zasygnalizo­
wanie tego zjawiska na nara­
dach stwarza drogę do jego cał. 
kowitego usunięcia.

Narady, które odbyły się we 
wszystkich kopalniach, uzbroiły 
górników w większe doświad­
czenie, w większy rozmach w 
walce o plan. Treść ich wyka 
zała, że czyn pierwszomajowy 
— to nie dzieło kopalni, jako 
jednostki administracyjnej: to 
dzieło żywego człowieka — 
górnika, który czci twoje 
święto, (kw) 

wzrost sił i umocnienie obozu 
pokoju, któremu przewodzi Zw. 
Radziecki. Obrona pokoju przed 
podżegaczami wojennymi — 
stwierdza rezolucja — jest 
również zadaniem mas pracu­
jących Albanii. Uchwały Świa­
towego Kongresu Obrońców Po­
koju oraz apel Stałego Komite­
tu Światowego Kongresu O- 
brońców Pokoju spotkały się z 
jednomyślnym poparciem naro­
du albańskiego.

Druga część rezolucji oma­
wia rozwój gospodarki narodo­
wej Albanii, podkreślając, że 
rewolucyjny roizmach, wytężo­
na praca partii i całego narodu 
albańskiego oraz pomoc Zwią­
zku Radzieckiego i krajów de­
mokracji ludowej umożliwiły 
Albanii osiągnięcie poważnych 
sukcesów w dziedzinie gospo­
darczej.

W ostatniej części rezolucja 
podkreśla, że w okresie, który 
upłynął od I zjazdu, albańska 
partia pracy umocniła swe sze­
regi.

„Jan bez ziemi" 
iiiiliiiiiiiiiiiiłiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii 

...nowa powieść Aleksan­
dra Jackiewicza, której 
druk w odcinkach co­
dziennego wydania „Gło­
su Wielkopolskiego44 roz- 
poczniemy dnia 1 maja 
— jest typem powieści, 
którą czyta się jednym 
tchem.

Żywa akcja, ludzie 
prawdziwi, „narysowani44 
ciekawie, sytuacje życio­
we i problemy — oto 
wybitne zalety powieści 
A. Jackiewicza.

Nasza nowa powieść 
odcinkowa zdobędzie śo- 
bie niewątpliwie szczere 
uznanie szerokich rzesz 
naszych Czytelników. 
Ludzie przewijający się 
w „Janie bez ziemi44 sta­
ną się każdemu bliscy a 
ich troski i radości 
szczerze wszystkich 
wzruszą.



Młoda wieś
garnie się do sportu

Ludowy Zespół Sportowy w 
Niałku Wielkim pow. Wol­
sztyn, istniejący zaledwie od 
dnia 13 bm. rokuje dobre na­
dzieje Przewodniczącym jest 
najlepszy lekkoatleta pow. wol* 
sztyńskiego — Leon Ratajczak. 
Ambicją wszystkich członków 
LZS jest zajęcie jednego z 
pierwszych miejsc wśród 32 

9 LZS-ów pow. wolsztyńskiego.
Dla uczczenia Święta Pra­

cy sportowcy wiejscy z Niał- 
ka Wielkiego postanowili — 
założyć własną świetlicę, zdo­
być odpowiedni sprzęt spor­
towy i zorganizować w maju 
pierwsze zawody lekkoatle­
tyczne z udziałem wszyst­
kich LZS-owców pow. wol- 
sztyńskiego. (kh)

Rawicz w 5 rocznicę 
podpisania układu 

polsko-radzieckiego
Rawicz uczcił uroczyście pią* 

tą rocznicę podpisania układu o 
współpracy i wzajemnej pornos 
cy m ędzy Polską a Związkiem 
Radzieckim.

W dniu 21 bm. o godz. 9 rano 
na rynku uformował się pochód, 
który przeszedł udekorowanymi 
ulicami miasta na cmentarz po* 
ległych bohaterów Armii Czer* 
wonej, gdzie przed pomnikiem 
wdz ęczności złożone zostały 
wieńce.

Równocześnie w godzinach 
rannych w szkołach licealnych 
oraz w starszych klasach szkół 
podstawowych wygłoszono re> 
feraty na temat 5 rocznicy pod* 
pisania układu o współpracy i 
wzajemnej pomocy między Pol* 
ską a Z.S.R.R, (fs)

Wśród Mennych ulic
WSCHOWY

Jeśli przypadkowo znajdz!esz 
się miły Czytelniku, po raz 
pierwszy we Wschowie, z chę­
cią odszukania znajomego, zna 
jąc tylko jego adres na podsta­
wie biletu wizytowego — spot 
ka Cebie zawód. Mianowicie 
nie zdołasz odszukać ulicy dla­
tego, że nie znajdziesz jej na­
zwy z braku tablic. A bezimien­
nych ulic jest we Wschowie 
dużo. Wina to przede wszy 
stkim władz, które po 5 latach 
tą sprawą się nie zaintereso­
wały.

Radzimy zatem stawić nagły 
wniosek na posiedzeniu Miej­
skiej Rady Narodowej we 
Wschowie, o odświeżenie ta­
blic ulicznych. Farby starczy 
na pewno. Odświeżona* nazwy 
na tablicach ulicznych dadzą e- 
ste tyczny wygląd, a najwa­
żniejsze — że trafisz, miły Czy­
telniku do znajomego, który nie 
wyszedł na spotkąnie na dwo­
rzec, zostawiając ciebie same­
go w labiryncie bezimiennych 
uliczek we Wschowie, (trz)

W pięknej okolicy
dzieci szybko wracaja do zdrowia

ChlOBl iMitń gri Alą slą 
rfo czynów pierwszomajowych

" ■ 4
W malowniczej okolicy, pofalowanej piaszczystymi wzgór­

kami, wśród kwieciem obsypanych drzew wiśniowych i w są 
śledztwie przepięknego o tej porze jeziorka w Zaborowcu 
(gm. Włoszakowice), stoi obszerny dom byłej Straży Granicz­
nej. Dom ten przekazało w uh. r. Starostwo Powiatowe — In 
spektoratowi Szkolnemu w Lesznie z przeznaczeniem na „Dom 
Turnusowy* dla dzieci fizycznie niedorozwiniętych. Kosztem 
półtora miliona zł odremontowano go, urządzając wygodne 
pomieszczenia dla 50 dzieci.

Dom Turnusowy w Zaborow 
cu czynny jest przez cały rok, 
jakkolwiek poszczególne turnu­
sy trwają tylko przez 4 tygo­
dnie. Przebywają tu dzieci ze 
wszystkich szkół podstawo­
wych m. Leszna, przy czym se­
lekcja dzieci odbywa się za­
zwyczaj klasami (od 1 do 5 kl.). 
Dzieci dobrane z jednej lub 
dwóch klas kontynuują naukę 
w miejscowej szkole. Z uwagi 
na stan zdrowia, czas dziennej 
nauki został ękrócony do 3 go­
dzin. Mając doskonałe wyży­
wienie (na koszt Państwa i czę-

„Wascty &Los"
był w Krotoszynie
W dniu 21 bm. zespół arty­

styczny „Głosu Wielkopolskie­
go" odwiedził Krotoszyn, gdzie 
w sali Pow. Rady Zw. Zaw. wy­
stąpił z wieczorem humoru i 
satyry pt. „Wesoły Glos". Po­
wodzenie wieczoru było tak 
duże, że duża sala nie mogła 
pomieścić wszystkich widzów. 
Bardzo urozmaicony program 
przypadł do gustu krotoszynia- 
kom, toteż nie szczędzili jego 
wykonawcom, a zwłaszcza zna­
komitemu humoryście i konfe­
ransjerowi ob. Ofierskiemu za­
służonych oklasków, (fk)

Unia (Mosina) 4 e O 
Kole]arz-Obra “ • »

Zawody piłki nożnej rozegra­
ne w dniu 23 bm. w Kościanie 
o mistrzositwo kl. B, zakończyły 
się zwycięstwem gości w sto­
sunku 4:2 (1:1).

Obie drużyny wystąpiły w 
swych najlepszych składach. Go­
ście wykazali lepszy start do 
piłki. Gra drużyny Obry rozcza­
rowała publiczność, wynik prze­
kreślił bowiem jej szanse do dal­
szych rozgrywek.

W przedmeczu drużyna junio­
rów Obry pokonała hmiaiów 
Unii w stosunku 2:1. (Łl)

Mocna pozycja
Kolejarza wolsztyńskiego

Wolsztyński Kolejarz zwycię­
żył w Zielonej Górze w decy­
dującym spotkaniu B-klasowym 
tamtejszego Kolejarza w sto­
sunku 1:0 (0:0).

Gra toczyła się przy zmien­
nym szczęściu. Zwycięską 
bramkę strzelił w 60 minucie 
Mania. Dobrze wywiązała 6ię 
pomoc z Nowickim II na cze­
le i napastnik Mania, (kh)

' ~ i
l 

ściowo z funduszów akcji so­
cjalnej) świetne warunki mie­
szkaniowe i wypoczynek na 
świeżym powietrzu, szybko 
przybierają one na wadze i do­
chodzą do zdrowia.

W tej chwili wytypowanych 
zostało z 1 1 2 klas szkół podsta-

PRACOWNICY SĄDOWI 
rozszerzają swoją wiedzę

W dniu 16 bm. odbył się w Są. 
dzie Okręgowym w Lesznie egza. 
min uczestników szkolenia ideolo. 
gicznego II stopnia, zorganizowane, 
go dla sędziów', prokuratorów, ad­
wokatów i aplikantów sądowych, 
W skład Komisji Egzaminacyjnej 
weszli między innymi: przedstawi, 
ciel Ministerstwa Sprawiedliwości 
prok. S. N. Iserles juko przewód, 
niczący oraz z ramienia Zrzeszenia 
PraUmików.demokratów prof. Aka. 
demii Handlowej w Poznaniu dr 
J. Górski. Z 36 uczestników kursu, 
którzy przystąpili do egzaminu, 7

Nie pozwalać dzieciom 
na wychylanie się 
z oirna

południu 20 bm. w Rawi- 
przy ul. Waiy Poniatow-

Po
czu
skiego 21, 3-letni Leszek Dro- 
bniewski, bawiący się w mie­
szkaniu u znajomych na 3 pię­
trze, wyglądając oknem, nagle 
stracił równowagę i wypad! z 
okna na posadzkę podwórza. 
Dziecko zostało natychmiast 
przewiezione do szpitala po­
wiatowego w Rawiczu, lecz mi­
mo natychmiastowej starannej 
opieki lekarskiej, w godzinach 
nocnych zmarło. (fs)

Zwycięstwo LZS w Babimoście
Pierwszy tegoroczny mecz 

piłkarski o mistrzostwo klasy 
„C" przyniósł zwycięstwo Lu* 
dowemu Zespołowi Sportowe* 
mu „Zieloni" w Babimoście nad 
Kolejarzem II (Wolsztyn) w 
stos. 7:3 (3:2).

Zwycięstwo drużyny babimoj- 
Skiej jest zasłużone choć stcsu- 
nek bramkowy krzywdzi nieco 
młodą jedenastkę wolsztyńską.

Z LZS wyróżnił się Switalski 
Piwecki i Rychły. Bramki dla 
zwycięzców zdobyli: Rychły 3, 

wowych 45 dziewczynek, by w 
najbliższych dniach udać się do 

Zaborowca na nowy turnus. Bę­
dzie to przedostatni turnus w 
bieś, roku szkolnym. W okresie 
bowiem wakacyjnym , Dom Tur­
nusowy w Zaborowcu" zamienia 
się na kolonię letnią dla dzieci 
leszczyńskich i zagranicznych. Z 
uwagi na odmienny charakter ko­
lonii letnich i pod innym kątem 
dokonany dobór młodzieży — 
spędzi tu w okresie wakacji 
letnich w 2 turnusach około 200 
dzieci szkolnych, nabierając 
nowych sił do nauki. Z dobro­
dziejstw tych korzysta młodzież 
rekrutująca się za afer robotni­
czych i inteligencji pracującej.

(Pl)

zdało z wynikiem b. dobrym, 15 z 
dobrym i 14 z dostatecznym.

ŚRODA ]
Walne zebranie TBS w Środzie. 

W ub. tygodniu odbyło się walne 
zebranie TBS, na którym przepro­
wadzono bilans prac. Dochód ze 
składek członkowskich sptzedaży 
znaczków i suwencji wynosił ok. 
935.000 zł. Z tego na stypendia wy­
płacono 570.000 zł.

Szczepienia świń przeciw rólycy. 
W dniu 15 kwietnia ib. rozpoczęto 
w Środzie masowe szczepienie świń 
przeciw różycy pod kierownictwem 
pow. lekarza weier. dra St. Wil­
czaka. Akcja obejmuje w pierw­
szym rzędzie majątki PGR oraz 
wsie produkcyjne.

Chór Juranda w Środzie. Dnia 
19 kwietnia w Środzie wystąpił go­
ścinnie popularny chór Juranda z 
szeregiem nowych piosenek, humo­
rem j muzyką.

„Jedność" z Podmokli 
zu/ycfęźyłcf

W meczu piłkarskim o mistrzo­
stwo klasy C Ludowy Zespół Spor­
towy „Jedność" z Podmokli (pow. 
Wolsztyn) pokonał na własnym 
boisku Kolejarza II (Zbąszynek) w 
stosunku 4:0 (1:0).

Bramki zdobyli: Modrzyk 2 oraz 
Szymański i Kania po jednej.

Trzecie spotkanie. piłkarskie w 
grupie X pomiędzy „ Gwardią" z 
Kargowej a LZS Polonia (Nowe 
Kramsko) zostało w ostatniej chwili 
przecz POZPN odwołane. (kh)

Piwecki 2, Juszczak i Switalski 
po jednej. Dla Kolejarza: Ma- 
nuszak,, Leśnik i Halman po 1. 
Sędziowaj ob. Jutkowiak z Gro­
dziska. (kh)

Na marginesie dodać należy, 
że L. Z. S. „Zieloni" w Babic 
moście dla uczczenia Święta 
Pracy organizuje nowe sekcje 
— koszykówki i siatkówki. 
Poza tym ma zbudować sposo* 
bem gospodanczym własne 
sportowe boiska. (kh)

W meldunkach napływa* 
jących z powiatu wolsztyń- 
skiego do zarządu powiało* 
wego ZSCh chłopi dla uczczę* 
nia Święta Pracy zgłaszają 
ogółem naprawę dróg na 
przestrzeni 12.680 m, kopanie 
rowów na przestrzeni 6150 m 
1 zasadzenie 396 drzewek przy 
drogach. Poza tym przepro- 
wadzają remont 4 świetlic, na« 
prawią 3 mosty i porządkują 
boiska 10 Ludowych Żespo* 
łów Sportowych. Odgruzowu* 
je się 6 budynków, zaorane 
są 6 ha ugoru, a 5 gromad po* 
stanowiło ukończyć wszelkie 
siewy wiosenne do 1 maja. 
3 koła zakupiły apteczki.
Wartość zadeklarowanych 

prac chłopów pow. wolsztyń* 
skiego wynosi 1.621.260 zł.

Do zobowńązań tych przyłą* 
czyły się również koła Gospo­
dyń Wiejskich, z których 5 kół 
organizuje’ ogródki przydomo­
we, a 3 koła przystąpiły’ do 
grupy hodowców drobiu. Poza 
tym zakłada się 2 nowe koła 
Gospodyń Wiejskich, 2 koła 
TPPR i 2 LZS.

Do kierownictwa rnhAt wod* 
no-melioracyjnycn napływają 
również masowe deklaracje 
chłopów z powiatu wolsztyń- 
skiego. Zobowiązali się oni 
gruntownie oczyścić i pogłębić 
10.000 mb. rowów odpływo­
wych. Miasteczko i gmina Kar­

Nie powiodło się 
bokserom kaiiskim
W dniu 23 bm. odbył się w 

hali sportowej w Krotoszynie 
towarzyski mecz bokserski po­
między ZS „Spójnia" Kalisz a 
ZS „Gwardia" Krotoszyn, który 
zakończył się zwycięstwem dru­
żyny „Gwardii" Krotoszyn w 
stosunku 10:4.

Poszczególne wyniki walk 
przedstawiają się następująco: 
w wadze musz®j Goldmann (Gw) 
pokonał w III otarciu na punkty 
Sydziaka (Sp), w koguciej Kali­
nowski (Sp) wygrał w III starciu 
z powodu dyskwalifikacji Młyna­
rza (Gwl. W wadze piórkowej l 
znajdujący się w dobrej kondy­
cji Urbaniak (Gw) pokonał w I 
starciu przez t. k. o. Górskiego 
(Sp), w piórkowej II zwyciężył 
Byleby} (Gw) Filipiaka (Sp) ną 
punkty. W wadze lekkiej Koliń­
ski (Sp) pokonał przez t. k. o. w 
I rundzie Zydlewicza (Gw). W 
półśredniej walkę unieważniono 
z powodu nieprzygotowania tech­
nicznego zawodników. W wadze 
średniej Kozina (Gw) pokonał w 
1 starciu przez t. k. o, Dziedzicza- 
ka (Sp). W wadze półciężkiej 
wygrał Sekuła (Gw) walkowerem 
z powodu niestawienia się za­
wodnika Spójni.

Sędziował na ringu ob. Gieret 
z Poznania, na punkty ob. Kazi­
mierz Ruchalskj z Krotoszyna, 

ffk) 

gowa zadeklarowały zakopać 
głęboki rów przeciwpancerny 
na długości 30 m« Wsie Błotni­
ca, Radomierz, Borują i Ma- 
riankowo mają rozplanować 550 
m’ ziemi leżącej nad rowami. 
Wartość zadeklarowanych ro­
bót wynosi 400.000 złotych, (kh)

S KRONIKA
K WIEOIEN

ŚRODA 
Marli

Jłońce w.: 4.33 
zach.: 19.09 

vsięźvc w.. 11.14 
zach.: 2.44

LESZNO[
Przy Szkole Specjalnej w 

Lesranie zorganizowane zostały 
ostatnio dwa kursy dokształca­
jące dla głuchoniemych pół" 
analfabetów. Są to przeważnie 
rzemieślnicy oraz pracownice 
Państw. Przemysłu Odzieżowe­
go. Kursy te trwać będą 8 mie­
sięcy. Wykłady odbywają się 
wieczorami — łącznie 12 go­
dzin tygodniowo. Na podkreś­
lenie zasługuje bardzo regular­
ne uczęszczanie na lekcje oraz 
duże zainteresowanie i znaczna 
postępy kursistów w nauce. 
Duży nacisk kładą wykładowcy 
na zapoznanie kursistów z pro­
blemami Polski współczesnej. 
Wykłady prowadzą — kier. 
Szkoły Specjalnej — Llchtow- 
ski oraz b. nauczyciel głucho­
niemych — Z. Maćkowiak, (pl)

i------- BOJANOWO ------- 1

W Państw. Domu Pracy Przymu­
sowej w Bojanowie odbyło eię ze­
branie TPPR z okazji rocznicy pod­
pisania układu polsko-radzieckiego. 
Cel zebrania oznajmił zebranym 
kier. Tadeusz Dominiczak, po czym 
uczczono minutą milczenia pamięć 
poległych bohaterów radzieckich, 
którym delegacja następnie złożyła 
wieniec na miejscowym cmentarzu.

Komitet Obchodu Święta Pracy 
ustalił program tej uroczystości: 
o godz. 9 zbiórka wszystkich towa­
rzystw, związków zawodowych or­
ganizacji i panti. politycznych oraz 
ludzi pracy na boisku miejskim, 
skąd pochód ruszy ulicami miasta.

Po południu na boisku odbędą 
Się igrzyska sportowe oraz zabawy 
ludowe.

Z życia TPPR. W sali Zarządu 
Miejskiego w Bojanowie odbyło się 
20 bm. wspólne posiedzenie wszyst­
kich prezesów i sekretarzy kół 
TPPR. Towarzystwo PPR na terenie 
miasta j gminy poświęci więcej 
troski nad organizacją Kącików 
Przyjaźni PR organizowaniem kur­
sów języka rosyjskiego, opieką nad 
grobami radzieckimi i nad organi­
zowaniem świetlic w gromadach.

Pracownicy Warsztatu Wydzielo­
nego PGR w Bojanowie postanowili 
w czynie 1-majowym przeprowa­
dzić remont traktora „Lanz Buldog*' 
i przyczepki do traktora oraz upo­
rządkować teren warsztatów, (wt)

Państwowe 
Gospodarstwa Rolne 

przyjmą natychmiast 

inżyniera 
lub technika ogrodnika 
Podanie, odpis świadectw 1 własnoręczny ży­
ciorys należy nadesłać pod adresem: Zarząd 
Państwowych Gospodarstw Rolnych, Biuro 
Kadr w Olsztynie, aleja Wojska Polskiego 57.

K590

ZJEDNOCZENIE 
PRZEMYSŁU WĘGLA BRUNATNEGO 

ogłasza
przetarg publiczny

na wydzierżawienie sadu owocowego majątku rol­
nego . Glinka". Przetarg odbędzie się w dniu 2 V br. 
o godz. 10 w biurze majątku. Warunki przetargu 
oraz wykaz drzew, można przeglądać w biurze ma­
jątku. Pierwszeństwo w przetargu mają spółdzielnie

K645

Osobiste
Welony ślubne suknie najmod­
niejsze wypożyczam welony 
upinam Mickiewicza 28

K473

Sprzedaże

■ OGŁOSZENIA DROBNE I

TEATRY
OPERA: — Środa dnia 28 kwietnia br. o godz. 19 

„Cyrulik Sewilski” Rossiniego z gościnnym wystę. 
pem Antoniego Zajaka. M. Janowska-Kopczyńska, 
B. Kostrzewska J. S. Adamczewski, A. Klonowski, 
W. Szpingier, A. Chomentkowskl i A. Farulewskl. 
Dyrygent: Zygmunt Wojciechowski, reżyseria: Ka­
rol Urbanowicz, dekoracje projektu Zygmunta 
Szplnglera.

POLSKI: — dziś 1 codziennie o godz. 19.30 
„Niemcy” L. Kruczkowskiego.

NOWY: — dziś i codziennie o godz. 19.30 „Profe­
sja pani Warren” B. Shaw.

KOMEDIA MUZYCZNA: - dziś 1 codziennie 
o godz. 20 „Zielony Gil” J. Tuwima.

MŁODEGO WIDZA: — dziś teatr nieczynny. Jutro 
o godz. 18 „Pan Twardowski wczoraj 1 dziś”.

KINA
Apollo — „Pie«ź ziemi” o godzinie 15.30 18

1 20.30; Bałtyk „Jan Rohacz z Dube” o godz. 15.30 
1« i 20.30; Muza „Droga do sławy" o godz. 16. 18 
i 20; Rialto — „Siedem Czarodziejskich Płatków” 
o godz. 16, 18 1 20; Warta o godz. 14, 16 i 18 — 
„Mali detektywi”; o godz. 20 - „Sumienie”; o 
godz. 11, 12 i 21 — Aktualności nr W.

WYSTAWY
Wystawa Mickiewicz — Puszkin czynna codzien­

nie od godz. 8 do 20 w Muzeum Wielkopolskim.
Wystawa Graficzna obejmująca plany 1 widoki 

miast polskich od XV do XVIII w. Muzeum Wiel­
kopolskim.

Jedyny w Polsce zbiór instrumentów muzycz­
nych. Muzeum Wielkopolskie.

Wydawca: Spółdzielnia Wydawn.-Oświatowa Czytelnik" 
Redaktor naczelny: Jan Zaglerski 

Tłoczono- Wielkopolskie Zakłady Gracza* 
Przedsiębiorstwo Pąństwowe Wyodrębnione 
Zak’ad Główny w Poznaniu X—1—12657

ZAKŁADY PRZEM. 
WEŁNIANEGO 

„ZŁOCIENIEC" 
Przedsięb. Państwowe 
Wyodrębnione z sie­
dzibą w Złocieńcu 
zatrudnią natychmiast 

GŁÓWNEGO 
KSIĘGOWEGO 

Warunki do omówie­
nia. Mieszkanie za­
pewnione. K699

Wolne posady
KsieBowy-bilansista wszech­
stronna znajomością JPK w 
spółdzielczości potrzebny Po­
wszechna Spółdzielnia Spożyw­
ców Wągrowiec R663

Szuka posady
Wykwalifikowana wychowaw- 
czyni-nauczycielka doskonałe 
świadectwa referencje szuka 
posady prywatnej, przedszkole 
zakład wychowawczy. Zgasze­
nia: Maria Brzuszklewiczówna 
Strzelno ..Tri” pow. Mogilno.

K586

Meble różne, nowe używane 
korzystnie Magazyn Mebli. Po- 
znań Rybaki 6_________ n3016
Motocykliści) Baterie motocy­
klowe samochodowe napra­
wia. ładuje .Warta" al Wlei 
kopolska 10 tel. 518 84

K465
Parcele własne w Antoninku 
otoczone zieleńcami również 
na sp.aty sprzedaie L. Czub­
kowa. Poznań Libelta 10. tel. 
21-74. ______ K175

Kartony: 1- i 2-kilowe piec 
cukierniczy murowany na 8 
blach wózek kryty 2 ko owy 
do towaru. 2 kola motocyklo­
we z oponami. Antkowiak Po- 
znań, Łazienna la, m, 8, 733g

Kamienice składami pryncy- 
palnej ulicy, wolnym mieszka­
niem: domek 1-rodzinny cay 
wolny. Pijanowski, Póiwieiska 
nr 38.__________________ K664

Parcelo: Janikowie, Osiedlu 
Warszawskim Winiarach, Je­
życach sprzeda Juska Ro­
kossowskiego 2o kawiarnia.

K668

Kupna

Słomę jęczmlonkę owsiankę 
żytnią buraki pastewne, bru­
kiew. również mniejsze ilości, 
kupi M. Czubek & Ska, Poznań, 
Libelta 10 .tel, 21-74. K516
Worki papierowe 50 kg po­
trójne. nowe lub używane, czy­
ste zakupi M Czubek 4 Ska 
Poznań Libelta 10. tel. 21-74.

K567

Zamiana
4 pokoje, wygody, ogródek, 
we Wrocłajm. zamienię na 
mniejsze w Bydgoszczy Toru­
niu. Poznaniu Oferty: Wroc 
;aw. Otawska .Słowo Pol­
skie". pod „Pilne". K652

2 x po 100.000-zł
na nr nr 646 1 68657 
padły w II klasie 
59 Loterii Klasowej 

w kolekturze

W. DOBEK
Gorzów Wlkp.

Ul Chrobrego 33
Losy do I kl. 60 Lote­
rii rezerwujemy dla 
stałych graczy do dn. 
5 maja br. K701

Zgubiono legitymację s użbowa 
nr 1052/49. Wawrzyniec Dą­
bek. Zielona Góra. K648

Czwartek, dn. 27 kwietnia 1150 
PROGRAM II 

(Fala Poznania 249 m) 
6.45 Dziennik; 7.10 Gimnasty­
ka: 7.20 Muzyka; 8.00 Stre­
szczenie dziennika; 8 05 Ak­
tualności Poznania I program 
dnia; 8.35 Muzyka: 8.55 Prze­
rwa: 11.57 Sygnał czasu | hej- 
nat z Wieży Mariackiej; 12.04 
Dziennik: 12.25 Fragmenty z 
koncertu skrzypcowego Mozar­
ta a-dur; 12.50 0 czym plsze 
dzisiejsza prasa poznańska; 
15.30 „Śpiewajmy piosenki'* 
— audycja dla dzieci: 16.00 
Dziennik; 16 20 „Życie I twór­
czość Beethoena" — audycja 
slowno-muz; w opr. Francisz­
ka Łukaslewlcza; 16 45 „Bo- 
lestaw Czerwiński — twórca 
Czerwonego Sztandaru" — fe­
lieton dra Bogdana Zakrzew­
skiego: 17 00 ..Słuchamy mu­
zyki" — audycja słowne-muz.; 
17.40 „Śpiewajmy pleśni m'o- 
dzleżowe"; 18.15 Bra zespól 
mandolinlstów: 18.40 Wszech­
nica Radiowa; 19.00 .Orlęta 
rewolucji" — słuchowisko; 
20.0o Dziennik; 20.40 Koncert; 
22.00 Opowiadanie Jana Drd*; 
22 20 a) Poznański dziennik 
wieczorny b) Wczasy niedziel­
ne: 22.35 Muzyka: 23.00 0- 
statnłe wiadomości;

Nauka
Trzymiesięczna nowoczesne ko 
respondencyjnę kursy księgo­
wości, angielskiego fcódż — 
skrzynka 163 K150

Aparat do naświetlań rysun­
ków z lampą lukową do sprze­
dania Oferty Glos Wlkp dla 
K504________________ ________ _
Do lemoniad ekstrakty bar­
wione cytrynowe pomarań­
czowe. malinowe od 22Oo <lo 
1800 kg poleca „Alfa" Kra- 
ków Mikołajska 8. K502

Dom czynszowy ul. M Rokos­
sowskiego sprzedam. Oferty 
Głos Wikp. dla 716g.________

Pianino pierwszorzędne mar- 
kowe, korzystnie sprzedam. — 
Kopernika 6 m. 12. 715gWieczorowy Kurs Handlowy 

rozpoczynamy 2 maja Kursy 
Handiowo-Adminiśtracyine Izby 
Przemysłowo - Handlowej Wa- 
wrzyniaka 33 _________ K554

* ■mssassŁWJ.r.
W niedzielę, 16 kwietnia 1950 r. zmarł w sa­

natorium nieodżałowanej pamięci Komendant 
„S. P." i Wychowawca internatu X Państwo­
wego Ośrodka Szkolenia Zawodowego Mini­
sterstwa Budownictwa w Poznaniu 

prol. Kazimierz PńHi

Sprzedam Opel-Blitz. 3ł/t tony 
kryty. Cena 125 000. Jedyna 
Szewska 8 tel 43-23. K636

Ztom monety srebrne kupuję 
Laboratorium Kaiser Poznań 
Półwiejska 8.___________ K496

Willą większym ogrodem Pu­
szczykowie, Puszczykówku. bli­
sko dworca spiesznie kupię. 
Cena obojętna. Oferty: PAR, 
Ratajczaka 9 dla 4.462. 
_______________________K633 
Samochód osobowy małolitra­
żowy bardzo dobrym stanie, 
lodówkę na prąd stały kupię. 
Oferty podaniem marki ceny: 
PAR Ratajczaka 9. dla 4.498, 
________________________ K681 
Maszynką ogrodową do ścina­
nia trawy kupię. T«l. 43-23. 
_________________________K637 
Maszyną do plisowania kupię. 
Adres wskaże PAR Ratajcza- 
ka 9 dla 4.476,________ K662

Zguby
Zgubiono legitymację Przyjaźni 
Polsko-Radzieckiej. — Helena 
Plebańska Zielona Góra. Da­
szyńskiego V3. K649

Lęłnfolrc-lMrowiskD
Miejsca uzdrowiskowego dla 
chorego na serce wraz z ką­
pielami bromowymi, możliwie 
okolicy leśnef poszukuję na­
tychmiast Oferty. PAR. Ra­
tajczaka 9 dla 4,485. K671

WHnRBMMn $
Dnia 23 kwietnia 1950 roku zmarł, opatrzony 

Sakramentami św., śp.

Bogdan Romuald Piechowiak
inwalida wojenny

przeżywszy lat 24.
Pogrzeb odbędzie się w środę 26 bm. o godz 

11.15 z kaplicy cmentarza na Jeżycach.
W ciężkim smutku pogrążeni 
żona z córką, rodzice i rodzina

Poznań, Drzymały 14 774g

■muiujuiBianMi *
Dnia 24 kwietnia 1950 r. zmarła po długich 1 ciężkich cierpieniach, 

namaszczona Olejami św., moja droga żona, nasza najukochańsza 
matka, babcia, siostra, bratowa i teściowa przeżywszy lat 67, śp.

z Kucharskich

Sp. prof. Kazimierz Pośpiech wypełniał su­
miennie swoje obowiązki, kochał swą pracę 
i młodzież, był dobrym kolegą wzorowym 
wychowawcą 1 nauczycielem.

Dyrektor Ośrodka 
Grono Profesorskie 
Wychowankowie internatu 
Młodzież szkolna

Stanisława Flakowa
785g

W
Nr 114 ABC ST1ONA 3

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 27 bm. o godz. 15.45 z kaplicy na 
cmentarzu w Puszczykowie. Msza św. żałobna odprawiona zostanie 
w piątek. 28 bm. o godz. 7 w kościele w Puszczykowie.

W ciężkim smutku pogrążeni 
mąż i rodzina

Puszczykowo, Dzierżoniów, Paryż. 763g



Z Jasiem Budzikiem w auli LLR
Wybitni soliści Ope y Poznańskiej i chór męski „Arion 

na koncercie „GŁOSU WIELKOPOLSKIEGO"

H

Koncert, zorganizowany przez redakcję „Głosu 
Wielkopolskiego** na zakończenie konkursu muzycz­
nego pt. „Jaś Budzik uczy śpiewu** był dowodem 
celowości akcji popularyzującej pieśń ludową i ma­
sową wśród najszerszych mas. Przybyli nań liczni 
miłośnicy muzyki i pieśni, a zarazem uczestnicy 
konkursu, aby usłyszeć w żywym wykonaniu wszy­
stkie melodie i pieśni konkursowe, no a przy tym do­
wiedzieć się wyników konkursu. W głębi na środku 
estrady widniał skromny ale wyrazisty.portret zna­
nego „nauczyciela śpiewu** a zarazem bohatera kon­
kursu — Jasia Budzika, uśmiechniętego i zadowo­
lonego ze spełnionej misji.
Koncert rozpoczął „Marsz 

śpiewaków" St. Kwaśnika w 
wykonaniu znanego chóru „A- 
rion" pod dyr. Witalisa Doro-

żały. Speaker, wieczoru red. 
Jerzy Ofierski zagaił koncert 
w imieniu redakcji „Głosu 
Wielkopolskiego", prezentując 
z kolei poszczególnych wyko­
nawców. Posypały się więc 
piosenki jedna po drugiej. Po 
trzech pieśniach „Arion" ustą­
pił miejsca przyjętej nadzwy-

Krystyna

osobiście w każdej 
chwili słucham na 

kochanego poznań- 
Radia i stwierdzam

Krystyna Dybizbanska 
zdobywczyni I nagrody

lei pięknym barytonem artysta 
Opery poznańskiej Marian 
Woźniczko w pieśni o ojczyź­
nie i o plączących wierzbach.

Potem znów 
„Arion" oraz < 

akompanio­
wał prof. Bro 
niewski. Na­
szych sympa­
tycznych ar­
tystów pod 
„groźbą" o- 
klasków zmu 
szono do 
wykonania 

po jednej 
piosence „po 
nad normę", 
przy czym 
Barbarę Kostrzewską obdaro­
wano kwiatami. Miłą wstawką 
tekstową w tym muzycznym 
kalejdoskopie był gwarowy mo­
nolog Jerzego Ofierskiego, od­
słaniający tajemnicy pracy za­
wodowej jednego z poznańskich 
kioskarzy.

Oczywiście najbardziej atrak­
cyjnym (dla wielu!) punktem

- usłyszeliśmy chór 
solistów, którym

Ryszard Gmerek 
zdobywca 
II nagrody

I programu było ogłoszenie listy 
i nagrodzonych uczestników kon­
kursu. W pełnej napięcia ciszy 
padały nazwiska i adresy szczę­
śliwców, do których uśmiechnę­
ła się fortuna w postaci jednej 
z licznych nagród.

Ujrzeliśmy też zwyciężczynię 
konkursu, która przy oklaskach 
sali odebrała pierwszą nagrodę 
— skrzypce, z rąk redaktora 
naczelnego „Głosu" Jana Za- 
gierskiego. Nie wszyscy nagro­
dzeni znaleźli 6ię na sali. Resz­
ta odbierze swe nagrody w re­
dakcji lub otrzyma je przez 
pocztę.

Ciekawe, że zwyciężczyni po­
przedniego konkursu „budziko­
wego" Tereni Ziembiance rów­
nież szczęście dopisało, znów 
otrzymała jedną z pierwszych 
nagród.

Ciekawy i pierwszy tego ro-1 
dzaju koncert zakończono ode­
graniem jednej z pieśni kon­
kursowych — „Międzynaro­
dówki". (jm)

*
Listę zdobywców nagród po­

damy w numerze jutrzejszym. 1

Od dawna mnie
nasza dziennikarska 
wina w stosunku do 

radia. Co tu kryć — na ła­
mach prasy po prostu prze­
milcza się olbrzymią pracę 
tej popularnej i zasłużonej 
instytucji. Czy widział kto 
kiedy w gazecie recenzję z 
jakiejś audycji? A przecież 
zdarzają się w programie 
Polskiego Radia pozycje bar 
dzo udane, przygotowane 
oryginalnie z talentem.

Ja 
wolnej 
szego 
skiego 
że zasługi tej placówki na )

czaj owacyjnie przez publicz­
ność primadonnie Opery Po­
znańskiej Barbarze Kostrzew- 
skiej, która z umującym wdzię­
kiem i ęzarem zaśpiewała naj­
pierw o góralach, którzy zasia­
li żyto, a potem o jabłonecz- 
ce, zakwitającej koło ogródka. 
Pieśni jej przyjęte zostały burz­
liwymi oklaskami;

Następnie prof. Karol Bro­
niewski ofiarował publiczności 
miłą wiązankę melodii konkur­
sowych z dowcipnymi komen­
tarzami konferansjera. Wszyst­
kich zebranych czarował z ko-

Jaś Budzik uczy śpiewu"
ii1 „Koło mego .ogródeczka 

zakwitała jabłoneczka".
„Czerwone jabłuszko" 
(Gęsi zą wodą, kaczki za 
wodą).
„Wlazł kotek na płotek". 
„Rozszumiały się wierz® 
by płaczące".
„Ojczyzna" (pieśń ra« 
dziecka) „Nie objęta dla 
ludzkiego oka".
„Prząśniczka".
„Hymn Młodzieży De­
mokratycznej Świata".
„Hymn Bałtyku", 
„Czerwony pas".
„Uciekła mi przepiórecz­
ka w proso".

99
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99

99

99

99
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99

99
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pod„Siedzi sobie zając 
miedzą".
„Wisło moja, Wisło 
ra“.
„Śląski trojak" (Zasiali 
górale żyto).
„Kasieńka" (Rozkwitały 
jabłonie i grusze).
„Maki" (Hej dziewczyno, 
hej niebogo).
„Kupiłem se pawich 
piór".
„Gdy naród do boju".
„Warszawianka".

sta®

„Międzynarodó wka".
„Zbójnicki" (W murowa® 
nej piwnicy).

kioski wybudowane na terenie Parku Targowego,Liczne
umożliwią gościom zwiedzającym MTP nabycie szeregu 
atrakcyjnych towarów, a pragnącym się posilić dostarczą 

wielu smakołyków kulinarnych
Fot. Przychodzki Głos Wlkp.

wszystkie na dystansie 10 okrą­
żeń toru, czyli 21 km. (P)

\¥r najbliższą miedzielę z oka­
zji otwarcia Międzynaro­

dowych Targów Poznańskich 
odbędą się w stolicy Wielko­

polski dwie 
imprezy mo- 

__ tocyklowe.
w których 

zawodnicy 
a ubiegać się 

będą o na­
grody ufun­

dowane 
przez MTP.

Sekcja mo­
torowa

„Włókniarz" Poznań organizuje 
po raz piąty raid motocyklowy 
na dystansie 116 km. Maszyny 
podzielone n'2 poszczególne ka­
tegorie wyruszą rano sprzed 
terenów targowych przy ul. 
Gen. Świerczewskiego w odstę­
pach minutowych. Raid ma cha­
rakter terenowo-szosowy i sta­
wia tak kierowcom jak j ich 
maszynom wielkie wymagania. 
Meta znajdować się będzie ró­
wnież przy ul. Gen. Świerczew­
skiego.

Po południu o godz. 14.30 
motocykliści „Unii" poznań­
skiej organizują pierwszy w 
tym roku wyścig na torze tra­
wiastym na Woli (dawniej Ła­
wica). Stawka zawodników bę­
dzie bardzo wyrównana, tak, 
że na starcie ujrzymy między 
innymi Jerzego Mielocha, Ży­
mierskiego, braci Brunów, Mar. 
kowskiego, Koprowskiego, Bu­
kowskiego, Falkowskiego, Stę­

Realizując hasła III Plenum 
KC PZPR sekcja tenisa 

stołowego Związkowca Warty 
rozegrała w miesiącu kwietniu 

szereg pro. 
pagando-

— wy ch spot- 
k-cń. Zawód- 
icy Związk. 

>>* Warty uzy­
skali nastę. 
puiące wyni- 

„Spójnia" Międzychód 
Związkowiec Szamotuły

ki ZKS
9:0;
7:2; Gwardia Słupca 5:6; Budo­
wlani Chodzież 3:6; Gwardia 
Gubin 6:4; Budowlani Nowy 
Tomyśl 7:2; ZKS Stal Poznań 
6:3.

i fańskiego i wielu innych. Ogó- 
I łem odbędzie się 5 biegów,

polu krzewienia kultury mu ( 
zycznej i słownej, wiedzy, \ 
uświadomienia społecznego i 
— są olbrzymie i z każdym ' 
miesiącem wzrastające. Apa­
rat dobranych ludzi wyko- ) 
nuje wielką pracę. Budżet 
Polskiego Radia w Poznaniu 
sięga poważnych sum,

1 tylko gnębi mnie jedno. > 
Dlaczego cały ten olbrzymi 
wysiłek rozchodzi się za po- ( 
mocą ial elektromagnetycz- < 
nych w kosmosie nie docie­
rając do domów wielkopol­
skich. Tak, nie docierając 
do domów wielkopolskich, 
dla których jest przecież 
przeznaczony.

Zwiedziłem ostatnio wiele 
miast i miasteczek wielko­
polskich. W każdym odwie­
dziłem Radiowęzeł, który 
jest roznosicielem dźwięku 
radiowego w danym powie 
cie. I wszędzie słyszałem na 
własne uszy, jak radiowęzeł 
nadaje na swoją sieć pro 
gram warszawski. Kierowni­
cy radiowęzłów informowali 
mnie uprzejmie, i z całko 
witym spokojem, że czyni się 
tak zawsze we wszystkich 
Radiowęzłach Wielkopolski, 
od rana do nocy, gdyż „Po­
znania nie można złapać".

Nie znam się na radio­
technice. Ale wierzę tym. 
fachowcom, tym bardziej, że 
i ja — mimo pos adania 
ultranowoczesnej 8 lampo­
wej superheterodyny — też 
nie zawsze w dzień słyszę 
dobrze naszą rodzimą radio 
stację, a cóż dopiero odda­
lone o kilkadziesiąt kilome­
trów radiowęzłowe ,,AGI“.

Ten radlosupeł winien być 
rozcięty krótko i węzłowato. 
Alba Radio w Poznaniu bę­
dzie nadawać tak, aby nas 
dobrze słyszano przynai- 
mniej w całej Wielkopolsce, 
albo.,.

Nie, inne wyjście nie ist 
nieje. Polskie Radio Poznań 
musi być słyszane dobrze w 
całej Wielkopolsce.

JASKI

Zygmunt Jabłkowski

yrywą działalność przejawia 
w krotoszyńskim Liga Ko® 

biet, wyjeżdżając na wieś z pra® 
cą kulturalno=ośwlatową. Nie® 
stety, nasze gospodynie nie wy®

kazują dostatecznego zrozumie® 
nia. Ostatnio, kiedy Liga Ko® 
biet pojechała z pewnym kur« 
sem, nie zapisała się ani jedna 
gospodyni! Był to kurs steno® 
graf ii...

V mieszkaniami jest w Kro® 
-- toszynie — źle. Miasto 

jest niezniszczone i ludzie tyle 
samo co przed wojną, ale jakoś 
dziwnie ciasno. I nikt nie umie 
wytłumaczyć — dlaczego? Na 
przykład w przedszkolu TPD 
można by zwiększyć ilość dzie® 
ci o przeszło setkę, ale cóż — 
duże mieszkanie przy przed® 
szkolu zajęte przez osobę po® 
stronną, a prywatny właściciel 
nie ma ochoty przenosić się do 
innego. Mówi, że „przyzwyczaił 
się" do miejsca.

*

i

IZ rotoszynianie, to ludzie — 
tym razęm mówię serio 

— bardzo mili, pełni żywotno® 
ści i inteligencji. Najlepszym 
tego dowodem jest fakt że ta®

ka np. Biblioteka krotoszyńska 
liczy sobie aż 28 tys. tomów, 
czyli dwa tomy na jednego 
mieszkańca!

*

IT iedy zapytałem w Fabryce
x Odlewów, gdzie jest i ja® 

ka jest umywalnia, w biurze 
odpowiedziano mi, że to — ta® 
jemnica służbowa. Wcale się 
nie dziwię. Gdybym tak ja. za® 
miast umywalni, ustawił ro® 
botnikom kilka kranów z zimną 
wodą i do tego w ustępie — też 
bym nie leciał tym chwalić się.

*

i id żłóbka do przedszkola 
tylko jeden krok. Przed® 

szkole w Krotoszynie jest im® 
ponujące. Położone jestmalow® 
niczo w — ogrodzie zoologicz® 
nym. Powiadam wam, pełno 
różnych zwierzaków jest w tym 
ogrodzie. Ale dzieci też są. Sam 
widziałem. Jedno dziecko przy® 
pada mniej więcej na troje 
zwierząt. Ponieważ nasze dziel® 
ne panie nareszcie wywalczyły 
równouprawnienie płci, więc 
nic nie stało na przeszkodzie, 
aby na czele przedszkola sta® 
nął — mężczyzna. I istotnie. 
Krotoszyn ma jedyne w Polsce 
przedszkole, na którego czele 
stoi mężczyzna. Bardzo zresztą 
miły i oddany sprawie. W chwi® 
lach wolnych od zajęć ze zwie® 
rzętami (i dziećmi) ów chłop® 
morus zajmuje się miastem, za® 
stępując burmistrza. Okazuje 
się jednak, że łatwiej rządzić 
dzieciarnią niż dorosłymi kro® 
toszynianami...

*
pokazywano ml ogródek jor®
1 danowski, któiy jest w sta® 

dium organizacji już od pół® 
fora roku. I ani rusz. Ciągle

SPACERKIEM PO WIELKOPOLSCE

migawki

jVa mistrzostwach Polski ko- 
biet w Radomiu zawod­

niczki Związk. Warty zdobyły 
dwa tytuły wicemistrzowskie i 
to: Maria Kosicka w kategorii 
indywidualnej juniorek j Marta 
Kołodziejczak — Maria Kosicka 
w kategorii doubla seniorek.

przy udziale 22 par męskich 
*■ oraz 16 par mieszanych 

odbyły się w Częstochowie 
dwudniowe rozgrywki o mi­
strzostwo Polski w tenisie sto­
łowym. Mistrzostwo w grze 
podwójnej męskiej zdobyli Gaj 
i Pęczkowski (Warszawa) bez 
porażki w finale. Tytuł mi­
strzowski w grze mieszanej 
zdobyła para Orłowska — Gaj 
(Związkowiec Warszawa).

W

|Va podstawie meldunków 
~ z Polany i obserwacji po­

czynionych w pierwszym obozie 
przygotowawczym

w stadium. Leży on. dowcipnie 
między śródmieściem a Błonia® 
ml. Za daleko dla mieszkańców 
śródmieścia, a za bilsko dla 
mieszkańców Błoni. Miejsce 
wybrano też bardzo dowcipnie. 
Na łące, na podmokłej łące. Jak 
mocniej nacisnąć trawę stopą, 
to pokazuje się woda. Bardzo 
zdrowa okolica^ w sam raz dla 
dzieci, które tak lubią chlapać 
się w wodzie. Powie może ktoś, 
że do chlapanie jest obok je® 
zioro? To ja mu odpowiem, że 
po pierwsze do jeziora nie do® 
stanie się, bo na brzegu zgro® 
madzonę są śmiecie i muł, 
a powtóre, że — nawet gdyby 
się dostał, to też nic z tego nie 
będzie, bo za swoje usiłowania 
zapłaci karę. Tak. Kąpiel i pły® 
wanie kajakami są wzbronione.

ją przed 50 laty i dotąd nie 
tknięto na niej ani jednego 
ciego łba. Widzicie. jakie 
twarde te — kocie łby.

*

*/ f*

Gdyż jezioro wydzierżawił pry® 
watny dzierżawca i po prostu 
„nie życzy sobie".

*

Piroga na wspomiane Błonia, 
które są dzielnicą robotni® 

czą, jest historyczna i pokazy® 
wana przez ojców miasta z na® 
letńym pietyzmem. Zbudowano

kolarzy cze­
chosłowac­

kich kiero. 
wnictwo

COS ustali­
ło następu­
jący skład 
reprezentacji' 
CSR na wy­
ścig „Trybu­
ny Ludu" i 

„Rudego
Prawa": Ve- 

sely, Bohdan, Hołubiec, Pericz, 
Różycka i Skorzepa.

Ostateczny skład reprezenta­
cji Polski na tein wielki wy­
ścig Pokoju jest następujący: 
Wrzesiński, Sałyga, Siemiński, 
Wandor, Królikowski i Ga- 
brych. Kapitanem drużyny bę­
dzie Wrzesiński.

Do biura komitetu organiza­
cyjnego wyścigu W—P wpły­
nęła imienna lista zawodników 
bułgarskich, którzy startować 
będą w wyśćigu. Do Warsza­
wy przybędą: Dimoy, Ivanov, 
Krestev, Dimiev, Gieszev i Ge­
orgij ev. Drużynie towarzyszą: 
kierownik, trener, masażysta 1 
sprawozdawca dziennika „Ra- 
botniczesko Dieło" — IyiainDeł. 
czev.

f ^o do Gospody Spółdzielczej, 
to pisaliśmy już o niej 

dość obszerniej i krytycznie. 
Jadłem tam obiad w trzy dni 
po naszym artykule. Nie po® 
wiem, wszyscy byli bardzo 
grzeczni i uprzejmi. Aż sam 
autor artykułu przecierał oczy 
ze zdumienia. Przy sąsiednim 
stoliku w tej Gospodzie Robot® 
niczej słyszałem takie rozmów® 
ki: „Pan radca pozwoli gęsie 
uszko? Służę mecenasowi! A 
czemuż to magister nic nie kon® 
sumuje? Czy pani prezesowa 
napije się kawy?" Jednym sło® 
wem — sami „robotnicy". Na 
drzwiach do Gospody widnieje 
napis: „Osobom nietrzeźwym 
wstęp wzbroniony". I słusznie 
— upitym knajpa już niepo® 
trzebna. Co innego trzeźwym. 
Ale okazuje się. że trzeźwi też 
nie mają tam po co chodzić, 
gdyż inna kartka, nad bufetem 
głosi: „Sprzedaż wódki zakaza® 
na do lat 18". Czyli do 1968 r.

/
Q ładów niemczyzny nie ma 

już w Krotosyznie oczy® 
wiście ani na lekartswo. Jeżeli 
pominąć puszkę listową z na® 
pisem „Briefe" u frontowych 
drzwi przedszkola oraz — dro® 
bny incydent w Inspektoracie 
Szkolnym. Po miłej rozmowie 
z inspektorem, kiedy już żeg® 
nałem się, okazało się, że pan 
inspektor siedział na pięknie 
haftowanej poduszce z napi® 
sem: „Mein Liebchen".

| ODPOWIADAMY| CZYTELNIKOM
Józef Tameckl, Poznań. — Dzię­

kujemy za oba listy. Jeden z nich 
wykorzystamy.

Edward Łączkowski. — Zaintere­
sujemy się tą sprawą. Dziękujemy 
za list.

Z. C. — Niestety nie ma Pan 
słuszności. Butelka wina w zakła­
dzie gastronomicznym ma wyższą 
cenę niż przy kupnie w sklepie 
spożywczym.

Lech Kozłowski, Poznań. — Prze­
słane nowelkj niezłe. Niestety z u- 
wagi na brak miejsca chwilowo ńie 
skorzystamy. Prosimy jednak o na« 
nie zapominać.

„Dwóch kolejarzy". — Poruszo­
na w liście sprawa ma charakter 
wypadku od?sobn'onego.


